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W dniu 11 b. m. odbył się Akt uroczystości konfe- 
rencyjnej stopni Akademickich, tudzież zamknięcia kur- 
sów naukowych w Akademji Duchownej Rzymsko-Ka- 
tolickiej z roku szkolnego 1S*/46, w obec JW. Radcy 
Tajnego Turkułł, Ministra Sekretarza Stanu Króle- 
stwa; tudzież JW. Radcy Stanu Kozłowskiego, Dyre- 
ktora wydziału Wyznań w Komisji Rz: Spraw W. i D.; 
JW.X. Wowickiego Oficjała i Dziekana Kościołów Pra- 
wosławnych w Królestwie; JW. Hlebowicza Członka 
Rady Wychowania, Wizytatora Jlnego Szkół, Człon- 
ka Zwierzchności Akademji; iako też innych Członków 
Zwierzchności Akademickiej, i zgromadzonych Gości. 
O godz: tej z rana było Posiedzenie konferencyjne 
pod prezydencją JW. X. Biskupa Fiiatkowskiego, Ad- 
ministratora Archi-Dyecezji W arszaws:, na którem ciu 
Alumnom, w skutku złożonego Examinu całokursowe- 

o, przyznano stopień Kandydata, iako to: X. Sylw: 
pO Ae X. Ferd: Dziaszkowskiemu, X. Ant: 
Dmowskiemu, i X. Szczep:£asickiemu, z Archi-Dye- 
cezji Warszawskiej; X. Piotr: Markiewiczowi, z Dye- 
cezji Kielecko-Krakowskiej; X. Józ: Sze'kowskiemu, i 
X. Franciszkowi Osłaszewskiemu, z Dyeczji Płockiej; 
Dyakonom: Józefowi Herbich, z Dyeczji Kaliskiej; i 
Józefo: Steckiemu, z Dyepezy Augustowskiej. Po wy- 
konaniu przez nowych Kandydatów publicznego wy- 
znania wiary (professio fidei), tudzież przysięgi na 
wierność Tronowi, Rektor Akademji ogłosił przy- 
znane stopnie: aza À 
z Akademji celich przeznaczenia, 1 zachęciwszy w prze- 
do spełniania obowiązków względem BO- 
GA, Monarcuy i ludzkości, zdawał sprawę o stanie i 

owodzeniu Insty tutu z roku upłynionego. Poczem 
Profesor Homiletyki i Patrologji, Członek Rady Aka- 
demickiej, JX. Kanonik Szeleski, czytał rozprawę: »0 
potrzebie nauki Katechizmowej.” W końcu przemówił 
do Uczniów JW. X. Biskup Prezyduiący, i zaprosił o- 
becnych do Kaplicy Akademickiej, gdzie odśpiewanym 
został Hymn dziękczynny Fe Deum z modlitwami o 
pomyślność Najiaśniejszego PANA i całego Monatsze- 
go Domu, tudzież Pieśń błagalna »BOŻE CESARZA 
chron,” i 

D. 26go z. m. Rada Administr: postanowiła: »Pose- 
sja Nro 2,768 w Warszawie, odtąd za należącą do 
ulicy Alexandrja, uważaną być ma. »—Taż Rada miano- 
wała Rzeczyw: Radcę Stanu, Adama dęskiego, Preze- 
sa Dyrekcji Gł: Tow: Kred: Ziemsk:, Członkiem Ra- 
dy Głównej Opiekuńczej Zakładów BONA 
— Mianowała oraz Jana Czajkowskiego, Sekretarza 


mowie swoiej 


następnie wskazawszy wychodzącym , 


Kancelarji Ogólnego Zebrania Warsz: Departamentów 
Rz: Senatu, Sekretarzem Komisji Emerytalnej. 

W skutek żądania JW. Konsuła Jlnego Królewsko- 
Pruskiego w Warszawie, Komisja Rz: Spraw Wewnę: 
podaie do wiadomości powszechnej: iż Komory Pru- 
skie położone na granicy Królestwa Polskiego Skal- 
mierzyce, Bolesławiec i Borzykowo, otwarte zostały 
dla wprowadzania z Polski do Pruss produktów zwie- 
rzęcych, a mianowicie skór, rogów i łoju. Nadmienia 
się, iż skary winny być zupełnie wysuszone i twarde, 
rogi oczyszczone ze skury i włosów, łój zaś wyięty 
na granicy z opakunku, który zniszczony zostanie. 

Pocztamt Warszawski. Gdy wiele osób odbywa- 
iących podróż pocz amtami osobowemi, do przepisów 
niestosuie się, Pocztamt Warszawski widzi się w ko- 
nieczności ostrzedźz Publiczność: 1) Rzeczy iadących 
osób winny być najpóźniej godzinę przed wyiazdem 
przysłane do expedycji. 2) Każdy mantełzak, pudeł- 
ko, lub -zawinięcie, winno być opatrzone nazwiskiem 
osoby iadącej, wypisane miejsce dokąd iedzie, i ozna- 
czona wartość rzeczy (ieżeli nad 30 funtów mieć bę- 
dzie). 3) Zadnych kufrów, pak drewnianych żelazem 
okutych, na pocztę osobową zabierać nie można, 
4) Osobom za granicę iadącym wolno tylko zabierać 30 
funtów bezpłatnie, 40 funtów za opłatą. Osobom 
w kraiu jadącym wolno zabierać 30 funt: bezpłatnie, 
20 funtów za opłatą. Kto ziadących nie zechce zasto- 
sować się do przepisów, sam sobie winę przypisze, iż 
rzeczy przyiętemi nie będą. — P. o. Naczelnika, Tn- 
spektor Poczt, Kaczaunojj. 

Listy z Nicei (we Włoszech), donoszą miłą wiado- 
mość, że tam 2Sgo z. m. JW. z Branickich Hrabina 
Krasińska, szczęśliwie powiła Syna, i że tak Matka 
iak nowo narodzony, znajduią się w najlepszem zdro- 
wiu. 

Onegdaj złożono w Red: Kurjera od B. N. dla Mał- 

w staruszków na złołe wesele, zł. 5. i 

Onegdaj liczny orszak Rodziny, Przyiaciół i Kole- 

ów, oddał ostatnią Chrześcjańską posługę zwłokom * 
Š. p. Jana Nofok, b. Kapitana Gwardji b. Wojsk Pol- 
skich, odprowadzaiąc ie na miejsce wiecznego spo- 
czynku na smętarz Powązkowski. Exportował W.JX. 
Kanonik Zarzecki, . zarządzaiący Parafją Sgo AvpRze- 
JA, poprzedzony kilką Konwentami. 

„ Karolina Boczarska przeżywszy lat 18, opatrzona 
ŚŚ. SAKRAWENTAMI, WCZOTAJ zakończyła życie. Stro- 
skani Rodzice, zapraszaią Przyiacioł i Znaiomych na 
wyprowadzenie zwłok Jej, iutro'o godz: 6tej po potu- 
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pag 20. U WAL KBL GEM 
dniu. z Kościoła XX. Bernardynów, na smętarz Po- 


wązkowski; a dnia następnego na Nabożeństwo żałó- 
bne w tymże Kościele o godz: lOtej zrana. $ °% 

Wyszło z pod'prasy na widok publiczny dziełko pod 
tytułem: Kaźnia parowa, uważana pod względem le- 
karskim i dyetalnym, oraz sposóbzjej. uży wania i urzą- 
dzenia; edycja trzecia, pomnożona twagami nad kura- 
cją wodą zimną i nad działaniem Łaźni parowych, przez 
K. Krupskiego, Redaktora Gaz: Godz, i iest do naby- 
cia w Redakcji tejże gazety, przy drukarni Banku Pol- 
skiego, exempłarz po zł. 3, na pięknym kleiowym pa- 
pierze zł. 4. 

Przy moście budowane są teraz nowe izbice ubez- 
pieczaiące takowy w porze zimowej, od uderzeń zbyt 
ogromnych brył lodu. 

Aktea Romans z dzieiów Starożytności, napisany 
przez Alexandra Dumas, o którego wyjściu z druku 
donieśliśmy poprzednio, iest do, nabycia w Księgar- 
niach Warsz:. Cena 2ch tomów złp. S: 

Do Składu od. Mineralnych naturalnych przy 
Aptece w domu Petyskusa, obok 00. Reformatów, 
nadszedł świeży. transport wody Iwonickiej, Szczą- 
wniekiej i Homburgskiej-Ludwigsquelle. 

 Ganss, Magister, Chirurgji, zmienił mieszkanie 
pod Nr 69 przy ulicy Rynek Starego-Miasta, na sze 
piątro od frontu. TTE E i i 

Tom 3ci najnowszego Romansu Alex: Dumas p, tyt: 
Pani de Monsoreau w przekładzie polskim, wyszedł 
z druku nakładem B. Lessmana. Cena przedpłaty na 
tomów 6, zł. 20.. Łącznie z Kościołem Panny MARJI 

Notre Dame de Paris) tomów 10, zł. 30.: Taż cena na 

rzędach i Stacjach pocztowych. 

_ ©d lat kilkunastu trudnię się szyciem najpiekniej- 
szej bielizny; w tym względzie powołuię się ma świa- 
dectwo wielu znakomitych Domów. Donoszę Szan: Pu- 
bliczności, iż obecnie mieszkam przy uli: Senatorskiej 
Nro 497, w domu W. Bujno, na Zgiem piątrze. O ro- 
botę upraszam, azaiej wykończenie, zaręczam.— Ma- 
rjanna Rodkiewicz. 

` (A.n.) Właścicielce Kawiarni pod znakiem: Kawa 
przed Teatrem, przeniesionej obecnie do domu Wnej 
Kagiewnickiej, przy ulicy Senatorskiej obok Ratusza, 
słuszną oddać: należy sprawiedliwość za urządzenie 
tego Zakładu w sposób nader przyiemny dia tego, kto, 
unikaiąc wrzawy i zgiełka, lubi, bez przeszkody, 0d- 
czytać, przy kawie, herbacie, cygarze lub faieczce, na- 
sze Nowinki Pismienne. : Kawiarnia ta, należąca, bez 
zaprzeczenia, do rzędu najporządniejszych, zaleca się 
ustroniem wśród miasta, dogodnym rozkładem świeżo 
i zniemałym kosztem odnowionego lokalu,wzorowem 
umeblowaniem, malowidłami eelniejszych Mistrzów, 
"doborem napoiów i skrzętną usługą. — X. D. 
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Sklep S. Sołtenberga, ieden z najdawniejszych 
w Warszawie, bo od kitkudziesięciu lat istnieiący, obe- 
cnie Nr Smy pod filarami przy ulicy Nowiniarskiej 
idąc od Śto-Jerskiej, wyprzedaie się zupełnie- po ce- 
nach znacznie niższych, od oryginalnych sklepowych. 
Tamże nabyć można bardzo tanio płótno webowe, sto- 
łową bieliznę, ręczniki, chustki płócienne, meryno” 
sy, oraz, wszelkie towary kraiowe. Nadmienia się, iż 
wyprzedaż dla pospiechu tylko krótko trwać będzie. 
Wezoraj po południu około godz: 4tej, gwałtowna 
była ulewa; wznawiała się w Warszawie i okolicach kil- 
kakroć wśród grzmotów. Kilka uderzyło piorunów. 
(Art: nad:) Wyczytawszy w wczorajszym Kurjerze 
przyiemną nowinkę o Obywatelu, który odzyskał zdro- 
wie w ciągu trzech tygodni,piiąc wódy mineralne sztu- 
czne w. ogrodzie Dzierła, przytaczam wiadomość 0 
kilku przy tychże wodach przy iemnych wydarzeniach. 
W pierwszych latach założenia tego nader użyteczne- 
go Instytutu, dawano w dawnym teatrze Komedjo-0- 
pere napisaną oryginalnie przez L., która przedstawia- 
a pogodzenie się i powrót do przyjaźni 2ch Obywateli 
którzy przy tychże wodach spotkali się, i maiąc w rę- 
ku kubki napełnione wodą uzdrawiaiącą, nawzaiem 
nie winem lecz tąż wodą spełnili toast prawdziwy za 
zdrowie.” — Elegant schorzały,z tyłu kubków ile wo- 


dy sztucznej wypił, ułożył numery na loterją (wów-. 


czas liczbową) i wygrał 10,000 zł. ,.i zanajpierwszy 
obowiązek poczytał wypłacić zaciągnięte u lichwia- 
rzów długi. Ale najmilszym z takowych wy darzeń było 
następuiące: W roku zeszłym Oby watel przybyły 
z Płockiego, u tychże wód szukał polepszenia zdro- 
wia, został uięty wdziękami Panny przybyłej z Lu- 
belskiego, dla tychże wód używania; oboie iednychże 
wód używali, i w takiejże ilości; ztąd wzrastała przy- 
iaźń, bo i Płoczanin iest przystojny. Lekarze radzili, 
aby dla zupełnego utrwalenia zdrowia, oboie iw tym 
roku tychże wód używali. Z niecierpliwością oczeki- 
wali powrotu do wód tutejszych, iuż są zdrowiuteńcy, 
a przekonawszy się nawzajem o zacności i dobroci serca, 
tudzież równości choć niezbytniego Jecz wystarczaią- 
cego dla kochaiącego się stadła majątku, odbyli obrzęd 


zaręczyn pod temże naczyniem, Z którego czerpali u- 


zdrawiaiącą wadę. 
Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przy wołani, po Wże- 
dorostku, JPanna Burchardt; po Oknie na pierwszem 
| piątrze, JPani Halpert, JPP. Komorowski i Kara- 
sinski. p 
- Kilka dni temu, pod miastem Wizna, uięte zostały 
zwłoki człowieka nieżywego, unoszone wodą na rze- 
ce Narwi. NSE ” 
Według listów z Gdańska zd. 10 b. m., za pszenie 


stosownie do gatunka, płacono od 905 do 8S5 zł. pol: * 
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za łaszt; za żyto od 660 do 640 zł.pol: za łaszt. Drze- 
wo popłaca dobrze i idzie: w cenę. 

Anglja. — Królowa 6go b. m. prezydowała na o- 
bradzie tajnej. P. Robert Pil i iego koledzy, po ko- 
lei mieli posłuchania, i oddali Królowej pieczęcie. Po 
ich oddałeniu się, nowi Ministrowie zgromadzeni w pa- 
łacu, zostali przypuszczeni do ucałowania ręki; nastę- 
pnie na obradzie tajnej otrzymali od Królowej pieczę- 
cie. — Już wszystkie niższć urzędy nowego minister- 
stwa są obsadzone. — Z Nowego X orku donoszą 1Sgo 
zim. że traktato ziemięO regon, nie został ieszcze przed- 
stawiony senatowi, z powodu, że Prezes Komitetu 
spraw zagr: wziął dymisję. Rząd Stanów Zjedn: za- 
yroponował, „aby wydano bilety skarbowe celem po- 
En kosztów wojny z Mexykiem, I na pokrycie defi- 
eytu 191/2 miljona. — W Mexyku spodziewano się 
nowej zmiany rządu; Santana znowu wpływ swój 
wywiera; w kilku miejscach miano go ogłosić Preze- 
sem; Amerykanie grozili atakiem na Ulloa, 

Francja. — X. Fornari, iuż od kilku lat fnternun- 
ejusz Papiezki w Paryżu, otrzy mał listy wierzytelne 
i od nowego Papieża. — Najstarszy Jenerał armji fran= 
cuzkiej Merintis (Marsze), Kawaler orderu legji ho- 
norowej, umarł w S. Denis, przeżywszy lat S7; w koń- 
cu panowania Łudwiia X7 go wstąpił do służby, i 
miał udział we wszystkich wojnach Rzeczypospolitej i 
Cesarstwa. Umarł wgronie rodziny, której nieopusz- 
czał od r. 1814. — Jenerał Narwaez miał udać się 
z Baiony do Paryża. — Artystka dramatyczna Panna 
Raszel, maiąc udać się do Londynu na role gościnne, 
zachorowała 5go b. ma. w Lil, na choleręsporadyczną, 
tak, iż niemogła wyiechać; obecnie iuż wyszła z nie- 
bezpieczeństwa. — Kiłka gazet mylnie doniosło, że 
zjazd uczonych w Marsylji nastąpi 1go Lipca zamiast 
lgo Sierp:. Kilku uczonych iuż przyiechało, i w Mar- 
sylji dopiero dowiedzieli się, że pospieszyli się o cały 
miesiąc. — Pomsta wykonana przez Jenerała Kawaj- 
niak, rzuciła postrach między Arabami; kilku naczel- 
ników poddało się. ; 

Hiszpanja. — Infant Don Henryk przed wyiaz- 
dem Pašos nii napisać do Ministrów hiszp: list pe- 
łen wyrzutów. — Z powodu obioru nowego Papieża, 
miano przez 3 wieczory w Madrycie palić illuminację. 
— AMrcy-Biskup. z Bordo bawi obecnie w Madrycie. 

Turcja. — Sułtan za powrotem, ozdobił orderem 
Niszan, obu synów Wielkiego Wezyra, syna Reszy- 
da Baszy, i syna Ryfata Baszy. Mehmed Ali Basza 
i Reszyd Basza otrzymali portret Sułtana, W ice-Kró- 
lowi Egiptu przesłano płaszcz honorowy, W którym 
ma ukazać się za przybyciem do Stambułu; głoszą, 
iż Sułtan wyniesie go na godność Króla Egiptu, i że 
Mehmed Ali mieszkać będzie u Chosrewa Baszy; wia- 
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domo, iż oba zostawali dotychczas w na;zaciętszej 
nieprzyiaźni między sobą. — Sułtan na podróży swo- 
jej gorliwie zajmował się tem, aby iego Lekarze za- 
rował cło miejskie. s 

W tochy. — Osciec Sty ogłosił aninestję polity- 
czną za przestępstwa popełnione od r. IS31. Bardy- 
nał Amat mianowany Sekretarzem Stanu dla spraw 
wew:, a Kardynał Gzzał Sekretarzem Stanu diaspraw 
zagr: — P. Kastyllo-y-Ayensa. otrzymał z Madry- 
lu zlecenie, aby niebawem uregułował sprawy ko- 
ścielne Hišzpanji z Ojcem Stym. — Wezuwjusz zio- 
wu grozi wybuchem. - 

Rozmaitości. — Furopejczyk zwiedzając kraj ames 
rykański Chalż, wprowadzony. został na ucztę do ie- 
dnego domu, gdzie spostrzegłszy osłonioną kolebkę 
w kształcie kosza i otoczóńą kwiatami; rozumiał, że 
znajduje się na chrzeinach, ponieważ grała muzyka i 
wszyscy obecni weselili się 1 tańczyli. Cudzoziemiec 
przybliża się do matki wesołej, i mówi: »Takie śpie- 
wy i tańce przerywają sen dziecięcia.” »One go nie o- 
obudzą,” odpowiedziała, »zgiełko ludzki nie obudza 
aniołów.” To dziecię było nieżywe; a Rodzice, Przy 
jaciele.i znaiomi cieszyli się, iż przeszło w grono anio- 
łów, i za nich przy tronie PRZEDWIECZNEGO mo- 
dlić się będzie w Niebie. — W przeszłem stuleciu kie- 
dy gust Publiczności był ieszcze w powiciu, a dramy 
rycerskie'najwięcej w modzie, używała Dyrekcja Tea- 
trów w Lipsku, ażcby uśmierzyć niecierpliwość Publi- 
czności w czasie anlraktów następuiącego sposobu: 2ch 
rycerzy występowało przed kurtynę; ieden znich rze- 
cze: »Ha łotrze, iesteś! dobywaj!” drugi krzyknął: 
»umieraj zdrajco!” i dalejże iak dwa koguty czubili 
się, to na pałasze z tarczami, to na pięście, to na ku- 
łaki; a Publiczność to z największym zapałem przyj- 
mowała. — Za największą osobliwość uważano , że 
skowronek na kołei żelaznej z Lipska do Magdeburga, 
pod szyną gniazdko sobie założył. Ale ieszcze większą 
osobliwość widziano przy Oschersleben, bo tam pliszka 
pod wagonem gniazdko zrobiła, i w czasie przeiazdu 
wysiadywała młode, a samcz ik zawsze pociągom to- 
warzyszył. — W Peszcie 16 Maja r. b. wobec Liszta 
idla uczczenia iego pobytu, tamże była daną nowa 
opera kompozytora Erkla, Więzy ku weg ierskim, pod 
tyt: Huny Ady Laszlo. Liszłowi nadzwyczajnie po- 
dobało się to dzieło. — Na przedmieściu Neubau przy 
ulicy Łangekellergasse, test dom, na którego szyłdzie 
jest pies w pancerzu. rzą tego szyldu następu- 
iąca; pierwszy właściciel tego domu, był wysłużo* 
nym Kirysjerem z pułku Eugienjusza Sabaudzkiego; 
ten wysłużony weteran, złożył: swój pancerz, hełm 
i pałasz, na stole w swoim sypialnym pokoiu, ażeby 


*" szęzepiali ospę dzieciom. Miastu Adryanopol poda- 


zawsze le szlachetne godła mieć przed oczami; miał on 
także psa dużego faworyta, który pewnego dnia zjadł 
w kuchi kiełbasę, właśnie dla Pana przygotowaną; 
Pan zaczął go zbatogiem gonić; biedne psisko iuż nie 
miał gdzie rejlerować; wpadł do sypialnego pokoiu i 
schował się w kirys Pana, sę mu głowę widać by- 
ło; Pan wpada, a postrzegłszy psa w kirysie, złość 
go ominęła, i nietylko psa nie bił, ale nawet wziął go 
za godło swego domu. 
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PRZYJECHALI do WARSZAWY. 

Kappel Jene:-Lejt: z Brześcia Lit: Berski Jene:-Maior z Słu- 
eka; Kosowski Jan Dz: z Wojszyc; Kowalenkow Inspek: Szkół 
z Rawy; Lepigć Alex: Oby: z Łącka; Libich Kar: Dok: z Rado- 
mia; Nelken Samuel Kup: z Kalisza; Podgórski Kar: Prezes zuu- 
blina; Radziwiłł Kar: Xżę z Michowa; Waga Felix Dz: z Grabo- 
wa; Załęski Henr: Oby: z Roseji. (G. P.) 

DONIESIENIA. 

Na Krako:-Przedm: pod Nr 374, naprzeciw Litografji w. 
Schustra, otwartym został SKŁAD PAPIERU, POTRZEB PI- 
SMIENNYCH i RYSUNKOWYCH, Edwarda Szwarcmajer; 
gdzie dostać można wszelkich Papierów tak białych iak ko- 
lorowych, Tektury, Papieru do Nót, Łistowego, Rysunkowe- 
go it. di, Ołówków, Piór, Pęzelków, Farb, i t. p. przedmio- 
tów, zalecaijących się dobrocią i niską ceną; o czem każdy na- 
ocznie przekonać się może. z 

OBRAZY OLEJNE (zprzyczyny wyiazdu) 
są do sprzedania w każdym: czasie za umiarkowaną cenę pod 
Nrem 46 przy ulicy Piwnej, na 3ciem piątrze. 

DRN We wsi Czarnowie nad Bugiem, o mil 4ry od 

: Ą Warszawy, a mila za Radzyminem, iest do sprze- 

Jagi =gz dania ża cenę bardzo przystępną, MASZYNA Pi- 
storjusza, w najlepszym stanie, z wszelkiemi porządkami, któ- 
ra tylko przez nie cały rok była w użyciu. O warunkach, 
które mogą być nader dogodne dła nabywaiącego, wiadomość 
powziąść można na miejscu. : 

"Kto ma WIOSKA do sprzedania, osobną, bez pańszczyzny 
i długu, około włók 10, w samych łąkach, z lasem na swą 
po rzebę, w granicy pewnej, żadnym kontrawersom i kwestjom 
nieuległą, niech zostawi adres i anszlag u P. Tomasini Urzę- 
dnika w Prokuratorji, na Krakowskiem-Przedmieściu, w Klasz- 
torze XX. Karmelitów. 

Zgrabne, świeżo odnowione dwa POKOJE dla Kawalera, 
są do naięcia każdego czasu, przy ulicy Trębackiej Nr 642, 

pue Pewna Osoba, życzy sobie dostać DZIECI na 
? wychowanie lub do piersi; maiący chęć oddania 

$: wyż rzeczonego Dziecka, raczy zgłosić się do 
z Š Akuszerki przy ulicy Chłodnej w domu Rejzlera 
Młynarza pod Nr 894 mieszkaiącej— Marja Rządca. 

MIESZKANIE składające się z 3ch Pokojów, okna wycho- 
dzą do Ogrodu pałacu Mostowskiego, na 1m piątrze po pra- 
wej stronie, razem lub poiedynczo, są do wynaięcia w każe 
dym czasie pod Nr 2407i,8 przy ulicy Nowolipie. 

Pod Nr 2449 przy ulicy Zelaznej, są do naięcia każdego czasu 
2 POKOJE na letnie mieszkanie lyb rocznie, z spacerem po OgTor 
dzie; przyteń Drwalnia į Piwnica, może być Stajnia i Wozo- 
wnia. Od Sgo Michata zaś różne LOKALE większe do naięcia 
pod tymże Nrem. boag TETE: 

Przy ulicy Podwal Nr 525, z powodu spiesznego wyiazdu, 
iest do odstąpienia na kwartał bieżący, MIESZKANIE, skła- 
daiące się x 2ch Pokoiów, Przedpokoiu i Góry. , 


KAWIARNIA z wszelkiemi przynałeżnościami, tudzież Bil- 
lard mahoniowy nowego fasonu, iest do sprzedania każdego 
czasu. Wiadomość przy ulicy Trębackiej pod Nr 632. 

Dnia 14 b. m. w'przechodzie z ulicy Wilczej na Mar- 

szałkowską, zgubiony został ZEGAREK złoty cylinder, 
z kapslem złotym, na 8 kamieniach, fabryki Ludwika More. 
Zmalazca raczy go oddać pod Nr 1390 przy ulicy Marszałko- 
wskiej, wprost Wilczej; do Ogrodnika, a otrzyma przyzwoitą 
nagrodę. 3 k 

Katarzyna SLIWICKA i Marjanna MISIURSKA, uprasza- 
ią niniejszem, iżby na ich imiova nikomu nic zgoła niepo- 
życzano, ani w pieniądzach, ani w żadnych fantach. 

W domu Nr 497e przy wiley Senatorskieji Miodowej, LO- 
KAL składaiący się z Ociu Pokoiów i Kuchni angielskiej, ra- 
zem lub częściowo, każdego czasu do naięcia. Wiadomość 
na miejscu. 

Amalja Butler, przy Familji zostaiąca, zamieszkała przy u- 
licy Królewskiej pod Nr 1076 u Hartmana, życzy wejść w 0- 
bowiązek do Dzieci za BONE, lub do SZYCIA. Przytem po- 
siada ięzyk niemiecki. 

PIWNICE na Składy, są do wynaięcia. Wiadomość u Rząd- 
cy domu Nr 557 przy ulicy Długiej, na Potkańskiem. 

LOKAL. w domu W. Malcza pod Nrem 372 przy ulicy 
Krak:-Przedm: na 1m piątrze, składaiący się z 3ch Pokoiów 
ód ulicy, iest do wynaięcia każdego czasu. Wiadomość po- 
wżiąść można u Struża lub na Im piątrze 0d frontu. 

W domu pod Nrem 679 i 680 przy ulicy Leszno, iest do 
wynaięcia każdego czasu, pięć POKOI z Kuchnią angielską, 
na szem piątrze; do tego Piwnica, Drwalnia, Góra, oraz 
Stajnia i Wozownia. Wiadomość tamże, u Właściciela. 

W Ogrodzie Saskim, dostać można w każdą porę, zwłasz- 
cza w dnie Świąteczne, BUKIETÓW z najpiękniejszych Kwia- 
tów, iako też Flanc kwitnących i różnych Kwiatów w do- 
niczkach. Zgłosić się do Ogrodnika tegoż Ogrodu Hozera. 

Z d. 9 na 10 b. m. w:Obozie za Powązkami, skrz- 
A dzione zostały dwa KONIE, należące do Feldfebla 

- pułku Xcia Welingtona, Fukanina:; teden gniady, 
lat 8, mający grzywę na prawo zwieszoną; 2gi ka- 
sztanowaty, maiący białą gwiazdkę na czole, lat około 15, grzy- 
wę kołtuniasią na prawo zwieszoną. Ktoby te Konie wysłedził, 
niech raczy dać znać do b. 2ej Dywizji (w Obozie za Powązka- 
mi) w Baraku Nr 47, W.Chynowskiemu Smotrytelowi, lub w m. 
Łukowie, do pułku Xcia Welingtona, za nagrodą zł. 60. 

S iwa FORTEPJAN i różne MEBLE, bardzo mało 


używane, są do sprzedania pod Nrem 2182 przy 
R ulicy Konwiktorskiej. Wiadomość na drugiem 
p piątrze po prawej ręce. 
aigat host ZSEE MORA | BÓLE 
Z Kantoru Informac: przyul: Krak:- Przed: N.415, 
Dama: maiąca zamiar: wyiechać do Wód Czeskich, szuka To- 
warzyszki podróży, któraby na wspólny koszt pragnęła po- 
dobną odbyć podróż. AMdresować się do Kantoru Informacyj- 
nego Kaczanowskiego. 


Dzis rano ciepłą slopni 12. Wezoraj w południe 19. f 

TEATR ROZMAITOŚCI. Jutro, Sty raz Córka Skąpca. 
Smy raz Pod strychem. BR 

Jutro w handlu Majewskiego przy ulicy Bednarskiej, na Śnia- 
danie : Jesiotr, Sandacz pó radziwił:, Szczupak faszerow:, Karp 
z rasta ina szaro, Lin z kapustą, Okoń, Karas, Węgórz, Zupa 
rybna, piwna, szczawiowa i Maiones z ryb, Potsawy mięsne. — 
Obiad: Zupa rybna i szczawiowa, Rosół, Sztuka mięsa, Ryby. 
Pieczyste Żkie, Naleśniki z serem i powidłami, > 3 


